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P re n u m e ra ta
na miejscu i zł. BO 
gr., na prowincji i 
z odnoszeniem do 
domu 2 zł. 50 gr.

O g ło s z e n ia  
za wiersz milime­
trowy na pierw szej 
stronie io gro szy 
polskich, na dru­
giej i trzeciej — 8 
gr., na czw artej — 
5 gr. O głoszenia 
drobne po 3 grosze 
za w yraz Tłustym  
.drukiem — podw ój­
nie. N ajm n.ogł, — 
30 gr. Dla zagran i­
cy ceny o Ioo proc. 
wyższe. Układ ogło­
szeń czterołam owy. 
Gony o g  łoszeń, po­
dane w złotych pol­
skich, obliczane bę­
dą podług kursu 
złotego  f r a n k a  
ustalonego przez 
Ministra Skarbu.
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DOM ROLNI
H . M ü h s a m ,
POLECA:

W E W ŁOCŁAW KU

I A R K I  I  K O S IA R K
orygin aln e D eeringa

A B  I E  K O N N E
nach konkurencyjnych i na dogodnych 

warunkach płatności.

O G Ł O S Z R N M E .
Magistrat, m. Brześcia-Kujawskiego podaje do publicznej wiadomości, że na za­

sadzie uchwały Rady Miejskiej i zezwolenia Władzy nadzorczej w pierwszy wtorek 
każdego miesiąca po d z ies ią ty m i odbywać się będą w Brześciu Kujawskim w aln e  
jarm ark i. Pierwszy jarmark odbędzie się we w to rek  10 c z e r w c a  1924 r.

Jeżeliby w którykolwiek wtorek po dziesiątym p rzyp ad ło  św ią to  to  jarm ark  
o d b ęd z ie  s ię  w n astęp n y  w to rek .

Burmistrz: A . Z a jd a .
Brześć-Kuj. dnia 23 maja 1924 r.

Przebaczenie nieprzyjaciołom czynienie im do­
brze jest wielkością duszy jedną z największych 
oznak podobieństwa z Bogiem. Scupoli.

Słowo ostatnie do Wyborców.
Dziś, dnia 1 czerwca, każdy ubezpieczony w Kasie 

Chorych, kto pragnie ulżyć ciężkiej doli robotnika — kto, 
jako polak i ojciec rodziny, pragnie jej zapewnić pomoc 
i opiekę lekarza w czasie choroby — ten musi spełnić na­
kaz swego sumienia i oddać swój głos na listę N r. 5, ja­
ko jedyną, która obok polskiego robotnika, skupiła wszyst­
kich polskich urzędników i wszystką polską inteligencję 
pracującą.

Niechaj w  szeregach głosujących nie zbraknie ani 
jednego z ubezpieczonych!

Kto obowiązku tego zaniedba — niechaj w ie, że w y ­
rządza krzyw dę własnej rodzinie, w łasnym  dzieciom, 
które dobrowolnie pozbaw ia pomocy w  chorobie.

Dość mamy dotychczasowej gospodarki socjalistów 
i komunistów — Kasy Chorych muszą przestać być insty­
tucją partyjną!

Kasy Chorych muszą dawać natychmiastową i skutecz­
ną pomoc wszystkim ubezpieczonym bez różnicy przyna­
leżności partyjnej.

Za dotychczasowy stan Kas Chorych odpowiadają 
dotychczasowi jej gospodarze i kierownicy — towarzysze 
p. P. S. i ich bliźniacy — komuniści; — aby dotychczasowy 
stan Kas Chorych zmienić, poprawić, — należy usunąć, 
zmienić dotychczasowych gospodarzy.

Dlatego każdy winien głosow ać na listę Nr. 5, jako 
jedyną niesocjalistyczną listę, która połączyła polskiego  
robotnika i polską inteligencję.

Na liście Nr. 5 znajdziecie, obok robotników, tylko po­
laków, polską inteligencję pracującą — urzędników rach­
mistrzów — koniecznych do prowadzenia i sprawdzania ra­

chunkowości Kas Chorych, buchalterów — koniecznych do 
sprawdzenia ksiąg buchalteryjnych Kas Chorych.

Tylko polska inteligencja, wybrana przez polskiego ro­
botnika do Rady Kasy Chorych, daje gwarancję, że będzie 
umiała pokierować Kasą Chorych dla dobra pracującego 
ludu polskiego.

Kto pragnie, aby Kasa Chorych szerokim masom ro­
botników dawała prawdziwą pomoc — niechaj głosuje na 
listę Nr. 5.

Kto pragnie, aby Kasa Chorych przestała być tere­
nem agitacji partyjnej,

Kto pragnie, aby pomoc w razie choroby była szybka 
i wydatna,

Kto pragnie, aby ubezpieczony mógł sobie sam wybie­
rać lekarza,

Kto pragnie, aby wysokość zasiłków równała się cał­
kowitemu zarobkowi,

Kto pragnie, aby zasiłek był wypłacany do czasu zu­
pełnego wyzdrowienia,

Kto pragnie, 'aby ubezpieczeni nie wyczekiwali godzi­
nami w ogonkach,

Kto pragnie, aby Kasy Chorych przestały być insty­
tucją partyjną, dającą dobrze płatne posady towarzyszom 
P. P. S.,

Kto pragnie, aby zrewidowano dotychczasową działal­
ność Kas Chorych i zbadano, na co poszły miljardy wpła­
cone przez polskiego robotnika z jego krwawicy

Niechaj głosuje na listę Nr. 5.
Wspólną listę Chrześcijańskich Związków Zawodowych, 

urzędników i pracującej inteligencji.

Dziś, w niedzielę dnia 1-go czerwca
wszyscy ubezpieczeni głosujemy 

na listę Nr. 5
Kto chce w olnego  

w yboru lekarza!
Kto chce w iększego  

zasiłku w  czasie cho­
roby!

Kto chce lepszych  
i p r a w d z iw y c h  le­
karstw  !
T en  g lo su je  na listę  Nr.

Kto nie chce partyj- 
nictw a w  K asach Cho­
rych!

Kto nie chce urzęd­
n ików  żyd ów  w  Ka­
sie Chorych!

Kto nie chce żargo- 
. nu w  K asie Chorych!
T e n  g ło s u je  na lis tę

N r . 5 !

Chrześcijańskich Zw. Zaw. i Zw« 
pracow. biurowych i handlowych.

1. M usiałek  S te fa n , se k r .  
okr. Chrz. Z w. Zaw.

2. D ubalski S te fa n , p rac . 
handlow y

3. K ołacz Jan, k o tla rz
4. Gostyński Walenty, robotnik
5. Wiernikowski Stanisław, urzęd.
6. Mogiłka Antoni, gotowacz

7. Filipiak Wacław, starszy felczer
8. Wojciechowski Jan, urzędnik
9. Hełimann Józef, zmianowy

10. Jóźwiak Ignacy, robotnik
11. Osmulski August, urzędnik
12. Frąckiewicz Wacław, urzędnik
13. Przedpełski Jan, urzędnik
14. Krogulski Józef, cieśla



2 S Ł O W O  K U I A W S K I E Nr. 124 (1756)

15. Klodawski Józef, urządnik^
16. Majdziński Kazimierz, robotnik
17. Tomaszewski Konstanty, formiarz
18. Janowski Jan, urzędnik
19. Królikowski Ludwik, murarz
20. Olkowski Franciszek, pom. ślusar.
21. Dyżewski Kazimierz, urzędnik
22. Swiderski Antoni, robotnik
23. Olczyński Bronisław, urzędnik
24. Korcz Jan, tokarz
25. Skowroński Jan Bolesław, urzęd.
26. Topolewski Stanisław, urzędnik
27. Słomczewski Stanisław, robotnik

UWAGA!!!

28. Czerwiński Stanisław, gotowacz
29. Sanecki Kazimierz, urzędnik
30. Goliński Jan, woźny
31. Jaworski Józef, zmianowy
32. Krysztaforska Anastazja." robot.
33. Fijałkowski Władysław murarz
34. Wojciechowski Jan, robotnik
35. Sompolski Stanisław, formiarz
36. Potapski Władysław, kasjer
37. Krzysztofek Jan, pom. kowalski
38. Brutkowski Stanisław, majster
39. Kleparski Wojciech, robotnik

Do glosowania trzeba wziąć książeczkę (legity­
mację) członkowską Kasy Chorych.

Glosować można od g. 8 rano do 8 wlecz, do wyboru w jednym  
z następujących lokali; ul. Maślana 2 (Stów. Rob. Chrz.), ul. Toruńska 
(szkoła fabr. Bohm), ul. Kaliska l  (Tow. Krajoznaw.), ul. Łęgska  
(szkoła powszech.), ul. Kapitulna (Łaźnia miejska), ul. W iejska 
(szkoła powszechna).

B aczność! Dziś każdy ubezpieczony powi­
nien spełnić swój obowiązek i 
głosować na listę Nr. 5. Dziś 
każdy uświadomiony robotnik 
i pracownik biurowy i handlowy 
winien skłonić swego znajome­
go by ten głosował na listę Nr. 5.

Ogłoszenie bulli papieskiej.
RZYM 29,5. PAT. Po uroczystej 

ceremonji w sali tronowej Watykanu, 
gdzie Papież wydał zarządzenie ogło­
szenia bulli na rok kościelny 1925 
Mgr. Wilpert, dziekan apostolski udał 
się do bazylik? św. Piotra, a później 
św. Pawła, gdzie odczytywał bullę w 
obecności kapituły oraz licznych rzesz 
wiernych.

Analogiczne ceremonje odbędą się I

później w kościele św. Jana i Naj­
świętszej Maryji Panny.

W bulli swej Ojciec św. oświadcza, 
iż przyszły rok kościelny powinien 
być rokiem przymierza między naro­
dami i poleca zanosić modły, aby od- 
szczepieńcy powrócili na łono Kościo­
ła Katolickiego, poganie poznali praw­
dę, sprawy zaś Ziemi Świętej były 
rozwiązane zgodnie z pragnieniami 
oraz prawami katolickiemi.

Co niesie dzień?
CZERWIEC

1
NIEDZIELA

Dziś: Juwencjusza.
Jutro: Erazm b. m. 
Wschód słońca o g. 3.46 
Zachód o g. 8.10 
Wsch. księżyca o g. 3.42 
Zachód o g. 6.44

Spostrzeżenia Stacji Meteoro­
logicznej we W łocławku,

Tydzień Czerwonego Krzyża
od 1 do 8 czerwca.

Naród zapomniał straszne cierpie­
nia okrutnej wojny! Zapomniało tern 
żołnierz i obywatel, jak wśród opa­
rów krwi i udręki wojennej kroczył 
Polski Czerwony Krzyż wślad za 
linją bojową, jak zbierał z rowów 
strzeleckich rannych i konających, jak 
pokrzepiał na ciele i duchu, jak o- 
patrywał rany, prowadził do ambu­
lansów, pociągów sanitarnych i szpi­
tali bohaterskich żołnierzy, jak po­
ległym za honor Ojczyzny sypał mo­
giłę i krzyżyk nakładał z nazwiskiem, 
by czas nie zatarł zasługi śladów,..

Czerwony Krzyż szedł na twardy 
bój przeciwko epidemii, dziesiątkują'- 
cej szeregi wojsk, wyludniającej wsi 
i miasta, zapłacił haracz, stracił setki 
sióstr i lekarzy.

Jako zwiastun miłosierdzia, jak 
wizja matki czy żony zjawiała się na 
pobojowisku siostra, do której w chwili 
najcięższej słał źołnieiz błagający 
wzrok i wyciągał po ratunek dłonie...

Wojna się skończyła, armia zde­
mobilizowana. A czy rola Czerwo­
nego Krzyża skończona razem z woj­
ną? Nie wiem, czy jest taki obywa­
tel państwa polskiego, któryby powie­
dział —  tak.

Wojna się skończyła —  to praw 
da, tysiące żołnierzy zostało pogrze­
banych przez Czerwony Krzyż, tysią­
com tym żołnierzy w ostatnim mo­
mencie siostra Czerwonego Krzyża 
była jedyną pocieszycielką, one to 
przywarły niejednemu powieki na 
wieczny sen. one wypisały na krzy­
żyku nazwisko poległego, one wysła­
ły ostatnie słowa umierającego do 
sego rodziny. Gi, co polegli są może 
najszczęśliwsi, bo spełnili obowiązek 
i spłacili pełny podatek krwi i życia.

Ale po wojnie troską Czerwonego 
Krzyża jest niezliczona ilość sierot 
po poległych żołnierzach i tysiące 
dzieci biednych. Tak jak podczas 
wojny Czerwony Krzyż organizował 
szpitale, tak teraz musi zakładać 
ochronki i przytułki, aby sieroty te 
wychować i oddać je społeczeństwu 
zdrowemi.

W tym też celu Włocławski Ko­
mitet Czerwonego Krzyża urządza ten 
tydzień. Wierzymy, że tydzień ten 
będzie jedną wielką demonstracją ca­
łego społeczeństwa miasta Włocław­
ka. W ciągu tego tygodnia urządzone 
będą kwesty i przyjmowane zapisy na 
członków Czerwonego Krzyża. Każdy 
Polak i Polka a nawet każde dziecko po­
winno być członkiem Czerwonego 
Krzyża. Jeżeli kto jeszcze nie nale­
ży, nsecb to koniecznie uczyni wcią 
gu tego tygodnia.
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Kierunek i 
szybkość 

wiatru 
w mtr/sek.

j  29 21 55,2 22,8 8 C — 0

30 7 55,3 20,4 4# c -  0

30 13 54,3 2 5,5 5 # c — 0

W dniu 29 maja najwyższa temperatura 
wynosiła -j- 27,1 najniższa +  14,2. Opad — 
6,7 mm.

Czytelnia katolicka (vis - a - vis 
katedry) otwarta we wtorki i piątki od 
godz. i — 4-ej po południu.

Tow. Kraj. Oddz. Kujaw Mu­
zeum otwarte tylko w niedzielę od 
godz. 12— 13 i pół.

Z  giełdy d. 31. 5:
Dolar 5,16
Funt angielski 26 93
Frank szwajcarski (100) 90,25
Frank francuski ( ioo) 26,93 
Frank belgijski (too) 23
Liry włoskie (100) 22,54
Korony czeskie (i°o) 15,18
Korony austrjackie (100.000) 7,28
4% poż. premj. 0,52, 8% poż. złota 
7,50 6% poż. ser ja II A. 0,72, 6%
pożycz, doi. 2,80 4V z 7 o  listy zastawne 
Tow. Kredytowego Ziemskiego 15,50 
5%  listy miejskie 11,25 472%  listy 
miejskie 10 wart. 1 gr. czyst. złot.
3 7.1 43,86 g r .

Zebranie w  Gimnazjum im ’ 
Długosza. W dniu 1 czerwca, w nie­
dzielę, o godzinie 10. 30 rano, odbę­
dzie się w lokalu Gimnazjum J. Dłu­
gosza zebranie rodziców i opiekunów

| w sprawach szkolnych bardzo waż- 
j nych.
] Wszy-scy Rodzice i Opiekunowie
, młodzieży Gimnazjum im. Długosza 
1 proszeni są o łaskawe przybycie.

j Otwarcie kąpieli siarczanych
»Wieniec“ nastąpi w dn. dzisiejszym. 
Stosownie do zapowiedzi udaje się z 
Włocławka wycieczka Tow. Krajoz­
nawczego do źródeł siarczanych, aby 

! uczestniczyć w otwarciu. Zapisy na 
I I sezon są jeszcze przyjmowane w 

biurze Tow. „Wieniec”, Nowy Rynek 20
Pozwólcie im głosować. Wszy­

scy pracodawcy niechaj pozwolą w 
dniu dzisiejszym służbie swojej pójść 
do urny wyborczej i głosować na swą 
przedstawicielkę, Krysztaforską (Nr. 5).

Loterja fantowa. W dniu dzisiej­
szym i.VI. przy szkole Nr. 20 na Ce- 
lulozie będzie urządzona loterja tan- 

f towa. Dochód z loterji przeznaczony 
1 jest na pokrycie kosztów wycieczki 

dla biednej dziatwy z tej szkoły. 
Piękny cel, gustowne i cenne fanty, 
tanie bilety loteryjne zachęcą napewno 
ogól sympatyków biednej dziatwy do 
poparcia zbożnego zamiaru.

Ze sportu. W niedzielę dnia 
1 czerwca b. r. o g. 16 (4 p.p.), od­
będzie się na boisku sportowem 14 pp. 
przy ul. Szopena rewanżowe spotka­
nie między drużynami piłki nożnej 
67 p.p. (Brodnica), a 14 p.p.

W ynk pierwszego spotkania w 
Brodnicy 2:2. W czasie marszu przy­
grywać będzie orkiestra 14 p.p.

Zebranie Koła X X  Prefektów  
odbędzie się w dn. 2-VI t. j. w po­
niedziałek w sali gimnazjum im, „Dłu­
gosza“ o godz. 5-ej po poł. Pożądani 
są wszyscy prefekci.

Portret prezesa ministrów.
Staraniem księgarni „Kroniki Rodzin­
nej“ został wydany doskonały portret 
prezesa ministrów p. Władysława 
Grabskiego według rysunku utalento­
wanego artysty malarza p. Antoniego 
Dzierzbickiego. Reprodukcja sposo-

KS. ST. MACIĄTEK.

Słowik nad Wilejką.
Ma ojczyzna tysiące synów —  mó­

wił do siebie —  a w siermiędze i ubóst­
wie chodzić musi i skarżyć się na 
nich...

Nie! Tak być nie może! Jak przy- 
obiecał we śnie, pójdzie i co szla­
chetniejszych wezwie, skrzyknie do 
pracy narodowej. Kilkanaście miljo- 
nów liczą ziemie Rzplitej. Każdy 
posiada przecież jakieś siły rąk, umy­
słu, serca. Każdy rroże coś zrobić 
temi siłami dla wspólnego dobra. A  
jako kto może, niech ku poźvtfcu do­
bra wspólnego pomoże” (Koch ). Je­
den mniej, drugi więcej, inny bardzo 
wiele. Tylko trzeba te siły w sobie 
odnaleźć i wyćwiczyć w dobrym szla­
chetnym kierunku. Wówczas, gdy 
wszystkie staną tak do dzieła!.. Chciał 
by mieć głos i język huraganu, by 
mógł powiedzieć swemu narodowi, 
ile zdziałać można ramię przy ramie­
niu, pracą mądrą, celową, a przede- 
wszystkiem prawą.

Tak jest! Pracą przedewszystkiem 
prawą! To jest struna, na którą za­
wsze kładzie nacisk Jeżowski. A  i on 
sam, choć dość młody, wie już z do­

świadczenia i zna z historji takich, 
którzy poznali swe talenty wydosko­
nalili je, lubo i tak posiadali je zna­
czne, ale nie zdziałali niemi nic do­
brego dla narodu. Przeciwnie, ile 
krzywd wyrządzili krajowi, ile złego 
nasiali dokoła siebie! Znał takich, 
cisną się mu na usta ich nazwiska... 
Niegodne, by spoczęły na uczciwych 
wargach!

Takich |ednostek towarzystwo, ja­
kie oni zawiążą, nie przypuści do 
swego grona. A jeśliby kiedy miało 
je odnaleźć —  wykluczy bez miłosier­
dzia. Gdyż tylko mądrzy, rozumni, 
ale przedewszystko uczciwi, zacni 
pracownicy dają rękojmię, że. wiele 
sprawią dla dobra narodu. Żłcść umie 
tylko burzyć, nigdy budować. Głupia 
złość —  zburzy mało, ale złość mą­
dra ma przed sobą perspektywę ruin 
całego narodu,.. Nie burzyć chce to­
warzystwo polskiej młodzieży, lecz 
budować... wielki gmach narodowego 
życia we wszystkich jego dziedzinach. 
Budować chce.. zbyt dużo bowiem 
już ruin widziało na swej drodze...

Jakoż za kilka chwil obaj z Jeżow­
skim znaleźli się obok- Mickiewicza, 
witając go serdecznie i przepraszając 
za nieprzewidziane spóźnienie. Spot­

kali Gródka po drodze, który ich 
prosił o pewną małą przysługę. Nie 
wypadało odmówić.

Stał u celu. Narodowi potrzeba 
wielkiej pracy do podźwignięcia się 
po tylu klęskach. Wielka praca żąda 
wielu i mądrych i szlachetnych pra­
cowników. Oni we Wilnie staną 
pierwsi do dzieła. Najpierw oni trzej, 
za nimi pójdą tysiące... z hasłem w 
sercu i na ustach: „Nauka, cnota,
ojczyzna!*

Skończył już grupowanie swych 
myśli i wstał w oczekiwaniu przyjść 
mających kolegów. Jakoś ich nie wi­
dać. Słowik w gaju poczyna już 
milknąć. Od czasu do czasu tylko 
słychać jego przerywane: pójdź! pójdź! 
Zato chór innego ptactwa zawodzi 
głośno naokół.

Kiedyż oni będą —  szepnął sam 
do siebie —  przyrzekli mi przecież 
wcźoraj...

W tej chwili poprzez szum lasów 
i śpiewy ptactwa przebił się wesoły, 
tryskający humorem głos, który nucił 
na samorodną nutę:

Niedaleko Damaszku 
Siedzi dyabeł na daszku,
W kapeluszu czerwonym, 
Kwiatuszkami upstrzonym.

Oni! -— zawołał, ruszając na ich 
spotkanie rozradowany.

Że też ten Tomek zawsze musi 
swego trzpiota przynieść z sobą.

A niepoprawny trzpiot, Zan, śpie­
wał znowu, już bliżej:

A gdzie szumi Wilenka,
Jest polanka maleńka,
Tam Jeż siądzie i Adam,
I ja z nimi zasiadam.

—  A tyś tymczasem —  przerwał 
Zan —  dwadzieścia razy wzniósł 
i obaiił swoją budowę. Nieprawdaż?

—  Tym razem nieprawda —  od­
parł Mickiewicz poważnie. Wysłuchaj, 
a przyznasz słuszność.

Po tych słowach zasiedli wszyscy 
trzej w cieniu dębu, bo już słońce 
było dość wysoko i przygrzewało. 
Wśród majowej ciszy tylko bór szu­
miał nad nimi i śpiewał o wiośnie,
0 zbudzeniu się tytanicznych sił przy­
rody do życia. W chórze jednak 
ptactwa nie słychać już było głosu 
słowika. Umilkł —  ale dwaj świeżo 
przybyli koledzy Mickiewicza nie zwra­
cali na to uwagi. Słyszeli inną pieśń, 
która budziła do życia serca ich i du­
sze, wiała nad nimi, jak wiosna, szła, 
rozpalając żarem swych ideałów, jak 
słońce.

A po nich miała pójść i p w iać
1 rozpłomienić się nad tysiącami serc 
i dusz... wiosną nową, odrodzeniem 
przyszłem narodu.
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Kino „ Polonia^ 06|czwartku maja b.r. demonstrowany jest potężny dramat w 6 wielkich częściach
J z życia arystokracji skandynawskiej. W głównej roli niezrównany mistrz ekranu

ueorge Arlis Szatańska Intryga
Początek seansów w czwartek, sobotą i niedzielą o godz. 4, 6, 8, ,0 wiecz., w piątek o godz. 7V. i 9% wiecz.

U w aga: Na pierwsze seansy w czwartek, sobotę i niedzielę ceny o połowę zniżone.

bera litograficznym wypadła bardzo 
dobrze, w czem znów jest zasługa 
zakładów graficznych B. Wierz­
bickiego.

Pod portretem obok podpisu wi­
dnieje okolicznościowa apostrofa pióra 
Józefa Jankowskiego treści nastę­
pującej:
Wiarą mocną patrjoty

zgładził markę, stworzył zloty.
Od ruiny finansowej

ustrzegł,— Państwu zrąb dał nowy. 
Polsko! uczcij męża cnoty, 

ku przyszłości zdążaj złotej! 
Niewątpliwie portret ten znajdzie 

szerokie rozpowszechnienie, a przyto­
czona apostrofa mocny oddźwięk 
w społeczeństwie.

Do nabycia w Księgarni Po­
wszechnej.

Podniesienie opłat pocztowych.
Generalna dyrekcja poczt zawiadomiła 
wszystkie urzędy pocztowo - telegra­
ficzne, że od i-go czerwca obowią­
zywać będą podwyższone opłaty za 
doręczenie paczek w Warszawie w 
wysokości następującej: wagi do
5 kgl- —  30 groszy, do io klg. —  40 
gr., do 15 klg.— 60 gr., do 20 klg.—  
80 gr. itd. W innych miejscowościach 
opłaty podwyższają się od 15 do 60 
i 70 groszy w zależności od wagi. 
Za abonowanie skrzynek i przegródek 
dla paczek należytości dodatkowe 
podnoszą się w Warszawie do 3.000 
groszy, w innych miejscowościach do 
2000 gr. Za pośrednictwo przy cle­
niu listów opłata podnosi się o 20 gr., 
paczek —  50 gr.

Egzaminy wstępne w Liceum  
im. Piusa X  we W łocławku. Egza­
miny kandydatów do Liceum odbędą 
się: przed wakacjami —  24 i 25 czerw 
ca, po wakacjach —  28 i 29 sierpnia.

Z okazji egzaminów podajemy in­
formacje o Liceum. Liceum im. Piu­
sa X  jest średnim zakładem nauko­
wym przy Włocławskiem Seminarjum 
Duchownem, przygotowującym mło­
dzież do tegoż Seminarjum. Nauka 
w Liceum obejmuje kurs czterech 
wyższych klas gimnazjalnych z pro­
gramem państwowego gimnazjum kla­
sycznego (łacina i greka). Kandyda­
tów przyjmuje się na podstawie:
1) pełnego egzaminu z odpowiednie­
go kursu, albo 2) świadectwa z gim­
nazjum państwowego lub mającego 
prawa państwowe. Świadectwa z in­
nych szkół (np. Seminarjum nauczy­
cielskie) są niewystarczające do przy­
jęcia. Kandydaci, przyjmowani na 
mocy świadectwa, podlegają wstęp­
nemu informacyjnemu egzaminowi: 
z polskiego, łaciny, historji i geografji 
z zakresu klas, wymienionych w świa­
dectwie. Kandydaci nieklasycy do 
klasy VI i następ, podlegają nadto 
egzaminowi z greckiego w odpowied­
nim zakresie. Do klasy VIII przyj­
muje się tylko za specjalnem pozwo­
leniem Kuratorjum Okręgu Szkolnego 
Warszawskiego. Pierwszeństwo mają 
kandydaci z diecezji Kujawsko-Ka- 
liskiej. Kandydaci składają (prócz 
świadectwa szkolnego) 1) metrykę 
chrztu, 2) świadectwo moralności od 
XX Proboszcza i Prelekta, 3) świa­
dectwo powtórnego szczepienia ospy,
4) krótki własnoręczny życiorys. Ża 
pełny egzamin od kandydatów, nie- 
mających świadectwa gimnazjalnego, 
pobiera się opłatę w wysokości 4 zło­
tych, za egzamin informacyjny 2 złote.

Dyrekcja Liceum.
Z działali, ości Czerwonego 

Krzyża. Dnia 19.IV. 1924 r. w wiel­
ką sobotę, Koło Młodzieży Czerwo­
nego Krzyża przy gimnazjum Im. M. 
Konopnickiej urządziło święcone po­
łączone z rozdawnictwem darów ame- i 
rykańskich dla najbiedniejszych dzieci 
m. Włocławka. Już o godzinie 8 ej 
rano gromadki dzieci czekały pod

j gmachem gimnazjum, choć święcone 
j naznaczone było na 12-tą godzinę. 

Około I I-ej godz. dyżurne człon­
kinie wprowadziły dzieci od lat 5— 14 
do lokalu gimnazjum i po otrzymaniu 
od nich kartek zafroszeniowych, inne 
myły im ręcę, a inne jeszcze wpro­
wadzały dzieci do sali VI klasy, gdzie 
ustawiono stoły.

Całem przyjęciem kierowała p. Ba- 
tysówna w zastępstwie nieobecnej 
p. Przełożonej, przy pomocy 16 człon­
kiń uczennic.

Około 12 ej ustawiono stół z obli- 
tem jadłem wielkanocnem i przygo- 

• towano wszystko do święcenia i do 
| fotografji, która odbyła się przed ucztą,
' a której Ameryka żądała od nas z chwili 

rozdawnictwa darów. Po fotografji 
prefekt naszego gimnazjum Ks. A. 
Bogdański, poświęcił stół i w ktrót 
kich lecz gorących słowach przemówił 
do biednej dziatwy, życząc jej lepszego, 
szczęśliwszego życia i zwrócił się do 
młodych gospodyń, dziękując im za 
starania dla biednych, błogosławiąc 
dalszej pracy.

Po tej uroczystości rozpoczęła się 
uczt *. Dzieci przyjęłyśmy herbatą, 
kiełbasą, bułkami, plackami i jajkami. 
Po skończonej uczcie nastąpiła naj­
radośniejsza dla biednej dziatwy 
chwila, —  chwila rozdawania darów 
amerykańskich. Co tam było radości, 
tego słowami nie można opisać. Roz­
rzewnione patrzyłyśmy na te dzieci 
ciemnych miejskich izb i zaułków, 
ogromnie rozradowane.

Wrzawa panowała wielka. Ze 
wszystkich stron słychać było granie 
na harmonijce, która znajdowała się 
w darowanem pudelku, dźwięk pisz­
czałek, śmiech radosny dziewczynek 
i najmniejszych dzieci na widok ład­
nych, śmiesznych lalek. Było dużo 
innych pięknych zabawek, a znajdo­
wały się i takie gry pokojowe, których 
znaczenia nie mogłyśmy odgadnąć. 
Są to pewno specjalne amerykańskie 
gry. W pudełkach znajdowano grę 
domino, piłki, a także ręczniki, mydła, 
pończochy, czapeczki i inne przed­
mioty, które okazały się najpożytecz­
niejszemu i najpotrzebniejszemi dla 
tych biedaków.

Nieskończenie wdzięczni jesteśmy 
Ameryce, że tak o naszych dzieciach 
pamięta. Najszczersze chyba podzię­
kowanie za sprawioną radość i poży­
tek wyraziły same dzieci w prymityw­
nych, nieortograficznych, ale bardzo 
szczerych listach do dzieci amery­
kańskich.

Około godziny 2-ej dzieci, obłado­
wane resztkami pożywienia, opuściły 
lokal, niosąc do domów radość 
i wdzięczność dla »dzieci M. Konop­
nickiej” (jak się wyraziły nieumiejętnie 
o naszeni Kole) i dla Ameryki.

NataijaMichalkiewiczówna.

m r

aW  TAHl OPAŁ
na zimę mieć będzie ten, kto kupi w ęgiel w czasie le ­
tnich m iesięcy i to w ęgiel w  najlepszym gatunku, który 
się całkowicie spala (znikoma ilość popiołu) i nie pozo­
stawia masy popiołu, żużli lub niedopałków: 2  k o r c e  
te g o  n a j le p sz e g o  w ęg la  z a s tą p i 3 lub n a w e t 4  

K orce w ę g la  z  in n y ch  i g o r s z y c h  k o p a lń .

T en dobry i twardy (b ez  m ia łu ) węgiel 
otrzymać można z kopalni „HR. RENARD”.

W ęgiel z  kopalni „Hr. Renard
SPROW ADZA

HURTOWNIA OPALOWA
M . NAPIÓRKOW SKI

WE WŁOCŁAWKU, UL. KALISKA N r. 17, TELEFON Nr. 209 .

Za w ęg ie l TTf* H urtow nia O palowa
z kopalni 5* • d l c i r t l  otrzym ała szereg
liczn y ch  podziękow ań od pow ażnych in sty tu cji i osób.
i ° triZym?Ći H r  R e n a r d ”  w  c ie r w € u  trzeba już  w ęg ie l z kopaln i r k C l l < t r U  zam aw iać w  m a ju .

ŁA SK A W E ZA M Ó W IE N IA  NA W ĘG IEL
z kopalni „Hr. R e n a rd ” z wysyłką w czerwcu

PRZYJMUJE

Hurtownia Opalowa
m . k 4 f i 6 k s o w s n x

w e W łocław ku, u lic a  K a lis k a  17, telefon 209
w godzinach biurowych t. j. od g. 9 rano do g. 6 p. p.

W w ęgiel z  kopalni „Hr. R enard”
zaopatrywane są przez HURTOWNIĘ OPAŁOWĄ 
następujące składy d e t a l i c z n e j  sprzedaży:

1. St. Lewandowski, ul. Królewiecka Nr. 30.
2. Kooperatywa „OBNIWO” przy fabryce Ferd. Bohm & Co, ul. Toruńska Nr. 7.

Egzamma wstepne 
w gimnazjum p. J. Steinbokówny 

we Włocławku.

Uroczyste rozdanie matur odbę­
dzie się dnia 15 czerwca.

Zapisy do egzaminów wstęp 
nych w gimnazjum państwowem im. 
M. Konopnickiej rozpoczną się w po­
niedziałek dn. 2 czerwca, o g. 5 pp. 
i trwać będą do dn. 14 czerwca włą- 
nie. Egzaminów po wakacjach i po 
Nowym Roku nie będzie.

Egzamina maturalne w  gim ­
nazjum p. J. Steinbokówny. Dn.
28 maja w gimnazjum, p. J. Steinbo­
kówny zostały ukończone egzaminy 
maturalne pod przewodnictwem De­
legata Kuratorjum, p. Konstantego 
Dąbrowskiego, dyrektora gimnazjum 
państwonego z Płocka. Przyznano 
świadectwa dojrzałości: Anasiewi-
czównie Zuzannie, Biomontównie 
Zof,i, Gąsiewskiej Halinie, Gliszczyń­
skiej Marji, Klimkiewiczównie Lucy­
nie, Lidtkównie Mirze, Mackiewi- 
czównie Wandzie, Malendowiczównie 
Jadwidze, Matuszakównie Annie, Ra- 
cięckiei Halinie, Świerczyńskiej Lud­
mile i Zielińskiej Jadwidze. I

W iec P. P. S. W piątek o g. 
5 na placu Straży Ogniowej socja­
liści zwołali wiec przedwyborczy do 

j Kasy Chorych. Mówcy socjalistycz- 
| ni starali się w demagogii prześci­

gnąć najskrajniejszych komunistów. 
Tednak mimo ich obiecanek robotni­
cy nie dali się wziąć na lep i skoń­
czyło się na wygwizdaniu mówców, 
a przywódca 2 p. ławnik Zbrożyna 
dostał, jak wyrażają się robotnicy 
»kijowanie«.

Spraw ozdanie z k w esty  u licz­
nej znaczka w dniu 25 maja r. b. na 
rzecz Przytułku Starców przy Włocł. 
Tow. Wspom. Biednych:

Ze skarbonek kursujących po 
mieście w liczbie 24 wyjęto w ogól 
nej sumie Mk. 333-964-000, w cukierni 
P. Czecha zebrano mk. , 111.000.000, 
w cukierni P. Bednarskiego mk. 
48.l80.oco. Ogółem zebrano mb: 
493.144.000.

Wszystkim Sz. Paniom kwestują­
cym, WW PP. Bednarskiemu i Cze­
chowi za łaskawą gościnę kwestu­
jących w swych lokalach, oraz Sz. 
Ofiarodawcom, składają serdeczne po­
dziękowanie Zarząd i Opieka Przy­
tułku Starców i kalek— Królewiecka 24.

Z O K O L I C .
Gmina Boguszyce, pow. Nie- 

szawskiego. W dniu 1 maja r. b. w 
Brzeziu zmarł ś. p. B. Smulikowski, 
przewodniczący Dozoru Szk.gai. Bogu-

W gimnazjum p. J. Steinbokówny 
egzamina wstępne odbywać się będą 
systemem lekcyjnym dn. 16, 1 7 , 18 
1 20 czerwca w godzinach szkolnych— 
od 8 rano do 1 i pół po południu.

Kandydatki winny do dn. 16 czerw ­
ca włącznie złożyć w kancelarji szkoły 
metrykę i świadectwo powtórnego 
szczepienia ospy.

na tem stanowisku i swojem postępo­
waniem i troską o oświatę wzbudził 
wśród mieszkańców gminy, a szcze­
gólniej nauczycielstwa szczerą svm- 
patję, której wyraz dało nauczyciel­
stwo, składając w dniu 24 maja r. b. 
po nabożeństwie źałobnem w kościele 
parafialnym w Mąkolnie wieniec na 
grobie Jego.

Jeszcze nie minęło przykre wraże­
nie wywołane zgonem ś. p. B. Smuli­
kowskiego, a już śmierć nielitościwa 
zabrała drugiego człowieka, który od­
znaczał się życzliwością do szkolnie-' 
twa i popieraniem akcji zwalczania 
ciemnoty. Prawością charakteru i nie- 
skazitelnem postępowaniem zdobył so­
bie sympatię mieszkańców gminy.

Tym cichym, a serdecznym przy­
jacielem oświaty był ś. p. Leon Albrecht 
sekretarz gminy Boguszyce, zmarły 
w dniu 5 maja r. b. w 43 roku życia. 
Śmierć tych dwu ludzi.fmających tak
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Państwowe

Seminarjum Nauczycielskie męskie
w Nieszawie na Kujawach.

Seminarjum jest szkołą średnią dającą przygotowanie ogólne w zakresie gimnazjum 
realnego, a nadto przygotowanie specjalne do zawodu nauczycielskiego w szkołach po­
wszechnych .

Nauka trwa 5 lat. Na kurs I przyjmowani są kandydaci mający eonajmniej lat 14, 
którzy ukończyli 4 klasy gimnazjalne lub 7 kłas szkoły powszechnej. Przy Zakładzie 
istnieją bursa, do której przyjmowani są uczniowie wykazujący dobre postępy i wzorowe 
sprawowanie. Za bursę pobiera się tylko zwrot kosztu utrzymania. Nauka w Semi­
narjum jest bezpłatna. Wielu uczniom udzielane są stypendja.

Seminarjum kładzie nacisk na wyrobienie poczucia obywatelskiego, samodzielności 
charakteru i umiejętności samokształcenia. Uczniowie Seminarjum mają swój samorząd 
szkolny, prowadzą kółka samokształcenia, kasę pożyczkową, pismo i kooperatywę.

E gzam ina na I, II i III kurs od b ęd ą  s ię  w term in ie  prxe(2w akacyj- 
nytti| rozpoczną, s ię  dnia 23 c z e r w c a  b. r. o godz* 9-ej ran o  i trw ać  
będ ą do dnia 28 c z e r w c a  r. b*

Kandydaci, pragnący zamieszkać podczas egzaminów w bursie, obowiązani są 
przywieźć z sobą pościel oraz nakrycie stołowe.

W tym samym terminie odbędzie się egzamin do

Państwowej Preparandy Nauczycielskiej w Nieszawie.
Podania składać należy do Dyrekcji Seminarjum Nauczycielskiego w Nieszawie ul. 3-go Maja.

U rzęd ow y rozkład  jszcSy ważny od 1 czerwca 1924 r.
U staw a o ochronie lokatorów  (Dziennik Ustaw R. P. M  39. 
Rozporządzenie Prezydenta R zeczypospo Hej o przerachow  niu zobo­

w iązań p ryw sfno-p raw nych  {Dz. Ust. R P. .M 42).
T abele  zam iany marek polskich na złote i zi itych na marki'polskie. 
K u rsy  w alu t na giełdzie warszawskiej od 1919 r. do 1 kwietnia 1924 roku. 
N ow iny F in an sow e, gazeta informacyjno-giełdu wa.
Codzienne W iadom ości Ekonom iczne (wyd. A encji Wschodnie). 
U rzędow e notow ania ziem iopłodów  na giełdzk warszawskiej i poznań­

skiej, otrzymane codziennie telefonem natychmia st po zamknięciu giełd,
poleca

L. M A K O W S M
Etntraln; Biura Bziennikaw i Oglusnii. Ui. Hościasiiii Br. 1, lilt f.  185.,

Ogłoszenie.
Magistrat podaje do publicznej wiadomości, że czynności Wydziału 

Zaopatrywania przy Magistracie m. Włocławka, z powodu reorganizacji zos­
taną wstrzymane od i czerwca rb. na czas około 2 tygodni.

Jednocześnie Magistrat ogłasza, że z dniem 31 maja rb. p. Zygmunt 
Neuman przestaje- podpisywać zobowiązania w imieniu Wydziału 
Zaopatrywania.

PREZYDENT: Krauze.
Włocławek, dnia 30. maja 1924 r.

szczerą sympatję miejscowego spote- i 
czeństwa, wstrząsnęła do głębi duszy j 
wszystkich stykających się z nimi i 
wycisnęła z oczu niejednego uczest- j 
nika ostatniej posługi szczere łzy żalu. j 
Cześć Ich pamięci! Wroński. !

T E L E G R A M Y ,
M anifestacje w Gdańsku

GDAŃSK, 31.V. (A. W.). Dn. 29 go 
b. m. ludność w. na. Gdańska wzięła 
tłumnie udział w uroczystościach, 
zorganizowanych przez szowinistów 
gdańskich na cześć szpiega niemiec- 
kiego Schlagetera, rozstrzelanego w ' 
roku ubiegłym przez francuzów w za- i 
głębiu Ruhry za sabotaż. Uroczystość j 
miała nietylko charakter manifestacji j 
ludności i organizacji niemieckich, j 
Uroczystość odbyła się pod auspicja- j 
mi i przy cichem poparciu władz rzą­
dowych, co wskazywał udział urzę­
dników celnych i policji gdańskiej, 
którzy występowali w obchodzie, jako 
odrębne organizacje. Po rewji orga­
nizacji wojskowych i sportowych w 
koszarach W ebensberg, przeszedł 
przez miasto liczny pochód, złożony 
z korporacji akademickich, stowarzy­
szeń wojskowych i organizacji mło­
dzieży. Pochód tonął w powodzi cho­
rągwi o barwach czarno-czerwono- 
białych. Wieczorem odbył się wielki 
wiec, na którym przemawiał admirał 
Scheer na temat rzekomego zwycię­
stwa niemców w bitwie morskiej pod 
SJkagerakiero.

Na zjeździe kom uni­
stycznym.

MOSKW A 3i.V. (Rzp.) Przyjęcie 
przez kongres komunistyczny „jedno­
głośnej“ uchwały, aprobującej stano­
wisko centr. kom. wskazuje umiejętny

EGZAMINY
dla nowowstępujących

od ki. podwstępnej do V III

w 8-mio Mas. Gimnazjum rea!. żetisMem 
Władysławy Aspis

r o z p o c z y n a ją  s ię  dn ia  
16 c z e r w c a  o g. 9 -e j  ra n o .

Przy gimnazjum internat.

dobór członków zjazdu przez miejsco­
we komitety partyjne. Stanowisko 
opozycji na zjeździe było zupełnie 
beznadziejne i nawet Trocki, który 
w bardzo oględnej i miękkiej lormie 
próbował usprawiedliwiać postępowa­
nie opozycjonistów, spotkał się z tak 
ostrą krytyką, jakiej nigdyby nie po­
zwolono sobie jeszcze pół roku temu 
w stosunku do najwybitniejszego 
przywódcy partyjnego, jakim jest 
Trocki, Pomni na los zesłanych 
i uwięzionych przedstawicieli opozycji, 
pozostali nieliczni reprezentanci tego 
kierunku nie odważali się podnieść 
głosu i wszystkie uchwały są nie­
zmiennie przyjmowane „jednogłośnie”. 
Tem nie mniej sytuacja ta oznacza 
umocnienie się pozycji centr. kom, 
i pośrednią porażkę Trockiego, który 
bezwzględnie nie rozstawał się z my­
ślą opanawania położenia.

Fałszywe banknoty.
WIEDEŃ 31.5. PAT. Z Tryjestu 

donoszą, że tamtejsze władze wykryły 
fabrykę fałszywych banknotów 5-lun- 
towych, które były rozpowszechniane 
w Wiedniu, Budapeszcie i innych 
miastach.

Togi sędziowskie.
PRAG A 31.5. (A. W.) * Sędziowie 

czechosłowaccy otrzymać mają togi

06Ł08ZENIE URZĘDOWE.
Na podstawie reskryptu M. Spr. Wewn. z dn. 2.4.24 r. L. A.A, 480/24, 

wydanego w porozumieniu z Min. Spr. Wojskowych, Starosta miejscowy 
zarządził w myśl § 20 Rozporządź, wykonawczego z dn. H.V.I922 r. (Dz. 
Usr. Nr. 36, poz. 3iO) w tutejszym powiecie przegląd zwierząt pociągowych 
(koni, mułów i osłów).

Wobec powyższego Magistrat m. Włocławka, wzywa niniejszym 
wszystkich właścicieli i posiadaczy zwierząt o których powyżej mowa, aby 
na oznaczony poniżej dzień i godzinę, dostaw ili na plac spędu, t. j. na 
K oński R ynek, osobiście lub przez zastępcę, wszystkie będące w ich 
posiadaniu,' w obrębie gminy chowane konie, m uły i osły.

Zwierzęta pociągowe winny być doprowadzone do Komisji przeglądo­
wej z uździenicami i postronkami. Jeżeli właściciel, lub posiadacz zwierzę­
cia nie może go osojpiście dostawić, winien te czynności powierzyć osobie, 
dającej należytą rękojmię, że zwierzę punktualnie dostawi oraz, że udzieli 
Komisji przeglądowej, na jej żądanie wszystkie potrzebne wyjaśnienia, 
dotyczące zwierzęcia lub osoby jego właściciela, względnie posiadacza.

K om isja P rzeg ląd o w a urzędow ać będzie, na K ońskim  R yn ku  
w  duiach 2, 3 i 4 czerw ca r. b. od godz S-ej rano.

W  dniu 2 czerw ca obowiązani są dostarczyć do przeglądu swe 
zwierzęta pociągowe, wszyscy Ci właściciele i posiadacze ich, nazwiska któ­
rych rozpoczynają się na litery: A, B, C, D, E, F, G, H, I, J;

W  dniu 5 czerw ca r. b. obowiązani są dc siarczyć do przeglądu swe 
zwierzęta pociągowe, wszyscy Ci właściciele i posiadacze ich, nazwiska któ­
rych rozpoczynają się na litery: K, L, Ł, M, N, O, P;

i w  dniu 4 czerw ca r. b Ci, nazwiska których rozpoczynają się na
litery-: R, S, T, U, W, Z. .

Osoby uchylające się cd dostawienia d ) przeglądu zwierząt, wymie­
nionych w" niniejszym ogłoszeniu, będą karane w drodze administracyjnej, 
w myśl art 28 ustawy z dnia 21.II. 1922 r. (Dz. Ust. Nr. 21 p. 166) grzywną 
do wysokości wartości zwierzęcia pociągowego łub aresztem do 6 miesięcy; 
w wypadkach szczególnie ciężkich uchybień będą stosowane obie kary.

Włocławek, dnia 30 maja 1924 r.
PREZYDENT: (—) Krauze.

Werbunek do Policji granicznej.
Ochotnicy w wieku' od 23 do 45 lat, zdrowi, wysokości nie mniej 

165 cm., władający poprawnie językiem polskim w mowie i piśmie, nie ka­
rani sądownie, mogą zgłaszać się osobiście do Komendy Policji Państwowej 
powiatu Włocławskiego (Włocławek, ul. Stodolna Nr. 51, I-sze piętro) przy­
nosząc ze sobą podania o przyjęcie na służbę, załączając przytem: I. życio­
rys, 2. metrykę urodzenia, 3. poświadczenie obywatelstwa polskiego ze Sta­
rostwa, 4. odpis świadectwa szkolnego, 5. odpis książeczki wojskowej, 6. od­
pisy świadectw poprzednich prac. Nadto żonaci przedłożą: świadectwo ślubu 
i metryki dzieci.

Mieszkańcy innych powiatów mogą składać podania do miejscowych 
Policyjnych Komend Powiatowych. Niewłaściwie skierowane prośby będą 
zwracane,

Podania o przyjęcie na służbę państwową, oraz dokumenty załączane 
do tychże podań, są wolne od opłaty stemplowej.

Komendant Powiatowy P. P.
(—) M ic iń s k i  Nadkomisarz.

w których spełniać będą swe czyn­
ności urzędowe. Togi będą koloru 
czarnego ozdobione herbem Republi 
ki i barwami państwowemi. Po raz 
pierwszz sędziowie czescy ukażą się 
w nowych togach podczas procesu 
przeciwko uczestnikom afery benzy­
nowej.

O k a z y jn ie
do sprzedania garderoba 
i pa ra łó żek  dębowych

ul. ILęgska Nr« 55.
(w p odw órzu)

A . K w i e c i ń s k i .

Kierownictwo 
Kursów Handlowych
oznajmia, że zapisy na kursy przyj­
muje się do 20 czerwca w lokalu 
Gimnazjum Państwowego od 6 do 7 

po południu.
Z bieżącym rokiem szkolnym 

otwiera się kurs wyższy ujmujący w swe  ̂
ramy przedmioty wymagane przez Ko- | 
misję egzaminacyjną ministerjalną dla j
Urzędników Państwowych.

' -

Są do sprzedania
w y p ie ia c z  ręćzny Planet Jr. i wy- 
pielacz— kultywator konny. Obydwa 
amerykańskiej fabiyki Allen &  Cornp: 

«w Filadelfji, prawie nowe, ze wszelkie- 
mi dodatkami jak: noże, płużki, pa- 

■ żurki, redlice i t. p.
A pollo, maszyna przewoźna ze zbić r- 
nikiem, pojemności 60 litrów, do opry­
skiwania roślin, a także do bielenia 

i dezynfekcji drzew.
P a rn ik  do kartofli dla inwentarza. 
Bliższe szczegóły: Z. Purmanowa, 
Tumska 2 od 9 — 12 i od 3 — 5.

OGŁOSZENIA DROBNE.

A d am sk i Feliks, szczepienie ospy, kro- 
wiankę zawsze świeżą z Instytutu d-ra 

Tadeusza Stępniewskiego. Włocławek Brze­
ska k  13.

opałowe i budulcowe. Przy 
U rZ tJ w U  większych zamówieniach k r e ­
dytu Wiadomość: Nowy Rynek 20 we Wło­
cławku i na miejscu w lesie w Konecku.

K ucharz wykwintny, samotny lub na ordy- 
narję potrzebny do Dom. Wola poczta 

Kikół.

Maj ster murarski, Tomasz Kijanowski, przyj­
muje wszelkie roboty w zakres murar- 

stwa wchodzące. Wiadomość Królewiecka 21.

Okazyjnie z powodu wyjazdu sprzedam 
meble. Wiadomość: Wspólna 12 m. 12.

Przyjmę stołowników-czki—obiady' gospo­
darskie Czupiełowa 10-4 p. p. Szpichler- 

na ;Ns 9.

Skradziono kartę wojskową wydaną przez 
76 pp. w Grodnie na imię Edwarda Wia- 

trowskiego.

Z powodu śmierci właścicielki jest do sprze­
dania pracownia pończoch i trykotaży. 

Firma egzystuje 30 lat, Żabia 19 m. 5.
^gubiono książeczkę Pow. Kasy Chorych

REDAKTOR: KS. ]AN KOBIERSKI CZCIONKAMI DRUKARNI DIECEZJALNEJ WYDAWNICTWO KSIĘGARNI POWSZECHNEJ.


